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szczeciński

Proces Ruby’ego dopiero w  lutym

W Dallas
nowe sensacje

N O W Y  JO R K  P A P . S pecjalny  w ys łann ik  Agencji France  
Presse donosi w  korespondencji z Dallas, i«  proces Rm- 
by 'e*o  nic ro zp a d n ie  się w cseśnicj a is  w  lu tym , gdyż w e­
d ług oświadczenia prokuratora okręgu D allas ś ledztw * n ie  
pd a  się zakończyć do p rze w id z ia n e j d a ty  9 grudnia.

N A  B A Z IE  W  D A L L A S  ba ­
d a  s ię  ew en tua ln e  pow iąza n ia  
O sw a lda  z R uby ’m , m ożliw ość 
pnzynałeżności tego osta tn iego  
do  ja k ie jś  „ ta jn e j o rg a n iz a c ji”

NIXON
staje w szranki?

S A K  P IS Z E  w a s zy n g to ń s k i k o re s ­
p o n d e n t P A P  re d . H . Z W IR E N , re ­
p u b lik a n ie  p o trs e b u ją  n ie co  czasu, 
a b f  o p rac o w ać  w  iw i ą r k u  »  »«nier 
«la K e n n e d y ’ ego, k a m p a n ie  p rze d  
W fb o ra m i 1 u s ta lić  „s łab e s tro n y ”  
n o w eg o  p re a y d e n ta .

W  k o la c h  re p u b lik a ń s k ic h  k ie  
b vv k luc za  się, że n o m in a c ję  m oże  
U zyskać N IX O N , choc iaż je g o  szan­
se p o k o n a n ia  Jo h n s on a w  ra s ie , 
.leżeli p o tr a f i  on  w y k a za ć  się znacz  
n ie js z y m  d o ro b k ie m , będą n ie w ie l­
k ie . P o ja w ia ją  się ta k że  zn o w u  n a z ­
w is k a  g u b e rn a to ra  S O R A N T O N A  z 
P e n s y lw a n ii, R O M N E Y ’A  ze s ian u  
M ic h ig a n  i  am ba sa d o ra  L O D G E ’ A .

McCormack
wiceprezydentem

USA
W A S Z Y N G T O N  P A P . G dyb y  

Obecny p re zyde n t n ie  b y ł w  sta 
n ie  z ja k ic h ś  p ow odów  p e łn ić  
sw o ich  fu n k c j i ,  s ta n o w is k o  to  
p rz y p a d a  p rzew odn iczącem u 
Iz b y  R epreze n ta n tó w , następn ie  
p rzew odn iczącem u Senatu , a  w  
k o ń c u  s e k re ta rz o w i s tan u , k tó ­
rz y  w  te j k o le jn o śc i z o s ta w a li­
b y  a u to m a tyczn ie  p re zyde n ta m i 
U S A .

R ze czn ik  B ia łe g o  D om u za­
p o w ie d z ia ł. że p re zyd e n t J o h n ­
son m a  w k ró tc e  p o d ją ć  fo rm a l 
ne  k ro k i,  k tó re  b y  u m o ż liw iły  
p rzew odn iczącem u Iz b y  R epre ­
ze n ta n tó w  M c  C o rm  a c k o w i —  w  
ra z ie  ko n ie czn ośc i —  p rze jęc ie  
s te ru  rządów .

««„APRESKT
W  O C Z E K IW A N IU  na 

śn ieg  w  N ic e i w y b ra n o  
„M is s  A p re s k i”  ( „a p re s k i”  
to  ja k  w ia d om o, s tró j na  
po na rta ch ). A  oto ona 19- 
le tn ia  n au czyc ie lka  z A u -  
re n , m is trz y n i Lazu row ego  
W ybrzeża  w  k o m b in a c ji a l 
p e js k le j —  G ilb c r tc  B ayle .

i  w reszc ie  —  przeszłość O sw o i 
da w  N o w y m  O rle a n ie  i  K u ­
by'ego w  Chicago.

O S T A T N IO  w y n ik ł«  now a
sensacja: m ies iąc  te m u  ru s z n i­
k a rz  z D a llas , D. R y d e r za k ła ­
d a ł p rzy rzą d  o p tyczny  do  k a ra ­
b in u  k lie n ta , k tó r y  p rz e d s ta w ił 
m u  się ja k o  „O s w a ld ” ; ten 
sam ru s z n ik a rz  po o b e jrze n iu  
zd jęć  b ro n i, z k tó re j rzekom o 
O sw a ld  m ia ł zas trze lić  p rezy­
den ta, o św ia dczy ł, że je s t to  
n ie  ten  ty p  k a ra b in u , do  k tó ­
rego p rz y m o c o w y w a ł c e lo w n ik  
optyczny. P an i Paine, w ła ś c i­
c ie lk a  dom u, w  k tó ry m  m iesz­
ka ła  w  ty m  czasie ro d z ina  
O sw a ldó w , o św ia dczy ła , iż  n ie  
p am ię ta  a by  O sw a ld  —  w ó w ­
czas bez rob o tn y  —  je ź d z ił do 
w a rs z ta tu  o w ego  ru s z n ik a rz a  
oddalonego o 3 m ile .

O dpada ró w n ie ż  w e rs ja , ‘ że 
O sw a ld  ce low o  zaangażował 
się do p ra cy  w  m agazyn ie  ks ię  
g a rsk im  obok k tó reg o  m ia ł 
p rze jeżdżać K ennedy. Trasa 
p rze jazdu  K en n ed y ’ego w  D a l­
las została us ta lona  za ledw ie  
na d w a  d n i p rzed  zam achem , 
a po d ru g ie  tra sa  ta  zosta ła  
podana do w iadom ośc i p u b licz  
n e j dop ie ro  w  p rzeddzień  p rzy  
ja ad u  p rezydenta .

r o k  z a ł o ż e n i a  — w «

W Y  IX  A B
C e n a  S9 g r . N r  261

N IE D Z IE L A , 1. X I I .  63 r .  

P O N IE D Z IA Ł E K , 2. X I I ,  63 r .

O  Przyjęcie uchwały O  Sprawy organizacyjne

XIV Plenum KG PZPR
zakończyło obrady
A. Walaszek w Komisji Zjazdowej

WARSZAWA PAP. 30 listopada br. zakończyły 
się obrady X IV  Plenum Komitetu Centralnego Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej.

Louis Saillant 
i Manolis Glezos
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przybyli na sesję SRP
W A R S Z A W A  P A P . W  sobotę p rz y b y ł d o  W a rsza w y se k re ­

ta rz  g e n e ra ln y  S F Z Z  L o u is  S a illa n t,  k tó r y  w e źm ie  u d z ia ł w  ob­
ra d ach  s e s ji Ś w ia to w e j R ady P o k o ju .

W C Z O R A J  p rz y b y ł także  do  z n a jd u ję  się n a  z ie m i p o ls k ie j. 
W a rsza w y na  o b ra d y  ses ji S w ia  P o lska  b y ła  zawsze d la  G re k ó w
to w e j R a dy  P o k o ju  la u re a t N a ­
g ro d y  L e n in o w s k ie j „Z a  u trw a ­
le n ie  p o k o ju  m ię d z y  na rod a ­
m i” , b o h a te r n a ro d o w y  G re c ji 
M a n o lis  G lezos.

N a  lo tn is k u  M a n o lis  Glezos 
o św ia dczy ł p rze d s ta w ic ie lo m  
P A P  i  P o lsk iego  R a d ia : „J e ­
stem  szczerze w z ruszo ny , że

sym b o lem  w a lk i  o  w o lność.

H A N O I. Rząd D e m o kra tycz ­
ne j R e p u b lik i W ie tn a m u  opu b ­
lik o w a ł ośw iadczen ie , w  k tó ry m  
s tw ie rd z a , iż  rząd  U S A  p o w i­
n ie n  p o ło żyć  k re s  sw e j n ie s p ra ­
w ie d liw e j i  p rzestępczej w o jn ie  
w  W ie tn a m ie  P o łu d n io w y m  o - 
ra z  p o li ty c e  z b ro jn e j in g e re n c ji 
i  a g re s ji w  ty m  k ra ju .  Rząd 
D R W  w z y w a  rzą d  a m e rykań sk i, 
b y  u m o ż liw ił W ie tn am czykom  
sam odzie lne  ro z w ią z y w a n ie  
sw ych  p ro b le m ó w  w e w n ę trz ­
n ych.

M O S K W A  P A P . A m b as ad o r U S A  
w  z w ią z k u  R a d z ie c k im , F o y  D . 
K O H L E R  w y sto so w a ł lis t d o  re d a k ­
c j i  d z ie n n ik a  . . IZ W 1 E S T IA ” , w  k tó  
ry m  se rdeczn ie  p o d z ię k o w a ł w s zys t­
k im  o rg a n iza c jo m  i o b y w a te lo m  
Z S R R  za p rzys ła n e  do  am ba sa d y  
U S A  w y ra z y  w s p ółczuc ia  i ż a lu  w  
z w ią z k u  z  tra g ic z n ą  ś m ie rc ią  p re ­
z y d e n ta  Jo h n a  F . K e n n e d y e g o .

K A IR .  P rze b yw a ją cy  z w iz y ­
tą  o fic ja ln ą  w  Z R A  m in is te r  
sp ra w  za gran iczn ych  P R L , A -  
tla m  R a pa ck i p o w ró c ił do K a i­
ru . O d b y ł on  3 -d n io w ą  pod róż 
po p o łu d n io w y c h  re jo n a c h  
Z R A .

KEKKÓNEN
spotkał się

z Chruszczowem
U R H O  K E K K Ó N E N  s p o tk a ł 

s ię  w  sobotę z  N ik i tą  C h ru sz - 
ezowern i  L e o n ide m  B re żn ie ­
w e m .

W  d ru g im  p u n k c ie  porządku  
dziennego P le n u m  p o s ta n o w iło !

1. U z u p e łn ić  s k ła d  K o m is j i  
Z ja z d o w e j, w y b ie ra ją c  do n ie j 
JE R ZE G O  A L B R E C H T A , F R A Ń  
C IS Z K A  B L IN O W S K IE G O , 
S T E F A N A  J Ę D R Y S Z C Z A K A , 

W  P IĄ T E K , w  p ie rw s z y m  W Ł A D Y S Ł A W A  K O Z D R Ę , 
d n iu  o b rad , pos iedzenie  o tw o -  W Ł A D Y S Ł A W A  K R U C Z K A ; 
r z y ł I  s e k re ta rz  K C  P Z P R  —  A N T O N IE G O  K U L IG O W S K IE -  
W Ł A D Y S Ł A W  G O M U Ł K A . G O , A R K A D IU S Z A  Ł A S Z E W t 

P rze m ó w ie n ie  zaga ja jące  w y  C Z A , W Ł A D Y S Ł A W A  P IŁ A -  
g ło s ił cz ło ne k  B iu ra  P o lity c z -  T O W S K IE G O , J A N A  P T A S I N-; 
nego K C  —  S T E F A N  J Ę D R Y - S K IE G O , S T A N IS Ł A W A  T O -  
C H O W S K I. M A S Z E  W S K IE G O , F R ^ C I S Z

W  dyskusji głos z a b ie ra li:  J e rz y  K A  W A C H O W IC Z A ,
�� �� �� �� �� �� �� �� �	 �� �� �� �� �� �� �� �� �� �� �� �� ��

. ! ! V ™ L u i« 5 ' K S i ;  Ł t e w . £ £  S Z A  �� �� �� �� �� �� �� �� ��  i  �� �� �� �� �� ��
Lesz, Z y g m u n t  O s tro w s k i, A le k s a n - W O JA S A .
d e r B u rs k i, C zes ław  P rz e w o ź n ik , *  p r .7 v i f l ć  n w m n H p  W Ł A -s  
E u g e n iu sz  S z y r , S ta n is ła w  Ko~wal- - . « e *  a w a  W  ,
czyk i  T adeusz J a n c z y k . D Y S Ł A W A  M A T W IN A  l  z w o li

w  d ru g im  d n iu  o b ra d , w  sobotę, n ić  go ze s tan o w iska  sekreta-« 
w  d y s k u s ji d o ty c zą c e j w ę z ło w y c h  
p ro b le m ó w  p la n u  gospodarczego n a

glos z a b ie ra li:  B o les ła w  R u - i  11  .. ......................... .......... ...1964 _  ____  ..
m iń s k i, F ra n c is ze k  W a c h o w ic z , M a ­
r ia n  M iś k le w ic z , M a r ia n  K u liń s k i, 
S ta n is ła w  O p a łk o , L u d w ik  D ro żd ż , 
S ta n is ła w  T o m a s ze w s k i, H e n ry k  
S z a fra ń s k i, W ito ld  T rą m p c z y ń s k l,  
O s k a r L a n g e , B o le s ła w  Jaszczuk, 
T adeusz W ie c z o re k , S ta n is ła w  G ru ­
d z iń s k i, L e o n  K a s m a n , J u l ia n  K o ­
le , Janusz B ry c h , T ad e u sz  K u n ic k i,  
M ie c zy s ła w  T o k a rz  i  M ie c zy s ła w  
M a rze c .

N a  zakończen ie  d y s k u s ji za ­
b ra ł g łos I  s e k re ta rz  K C  
P Z P R  —  W Ł A D Y S Ł A W  G O ­
M U Ł K A .

P le n u m  przy ję ło  jednom yśl­
n ie  u ch w a lę  w  sprawie w ę z ło ­
w y c h  zadań p lan «  gospodar­
czego na  ro k  1964.

DEPESZA 
z podziękowaniem 

za życzenia
N IK IT A  C H R U S ZC ZÓ W  9 

L E O N ID  B R E Ż N IE W  w ystoso ­
w a li na  ręce  W ła d y s ła w a  Go« 
m u łk i,  A le k s a n d ra  Zawadzkie-« 
go i  Józefa  C y ra n k ie w ic z a  d e *  
peszę z p o d z ię k o w a n ia m i za *y-< 
czenia  z o k a z ji 46 ro czn icy  Re-* 
w o ln e j!  P a ź d z ie rn ik o w e j.

Największa katastrofa

w historii kanadyjskiego lotnictwa

118 osób ginie
pod szczotkami „DC-8“
N O W Y  JO R K  P A P . W ieczo re m  29 lis to p a d a  w  p o b liż u  

m ie jsco w o śc i St. Therese  pod M o n tre a le m  ro z b ił się sa m o lo t 
k a n a d y js k ic h  U n ii lo tn ic z y c h  T ra n s -C a na d a  A ir lin e s . W  k a ­
ta s tro f ie  zg inę ło  111 pasażerów  i  7 cz ło nkó w  za łog i. N ik t  ze 
z n a jd u ją c y c h  się na  p ok ła d z ie  u le  z d o ła ł się u ra to w a ć .

W Y P A D E K  N A S T Ą P IŁ  w  17 
m in u t  po  s ta rc ie  sa m o lo tu  z 
m ięd zyna ro d ow e g o  lo tn is k a  D o r 
v a l w  M o n tre a lu . S am olo t le ­
c ia ł do To ro n to .

A k c ja  ra tu n k o w a  p od ję ta  
w k ró tc e  po ro z b ic iu  sam o lo tu  
u tru d n io n a  b y ła  z  pow o d u  u -  
lew nego  deszczu i  z w a łó w  b ło ­
ta , ja k ie  u tw o rz y ły  s ię  w o k ó ł 
szczą tkó w  „D C -8 ” . W k ró tc e  po 
s tw ie rd z e n iu , iż  żadna  z  113 
osób p rz e b y w a ją c y c h  na  p ok ła  
dz ie  sa m o lo tu  n ie  d a je  z n aku  
życ ia , a k c ję  ra tu n k o w ą  p rz e r­
w a n a

„IŁY“
irylądoiuały 
lu McMurdo

M O S K W A  P A P . D w a  s a m o lo ty
ra d z ie c k ie  ty p u  „ I ł - 18” , k tó re  o d ­
b y w a ją  tra n s k o n ty n e n ta ln y  lo t  x  
M o s k w y  do  ra d z ie c k ie j s ta c ji a n -  
t a rk ty c z n e j „ M ir n y j” , w y lą d o w a ły  
w  s o b o tę  n a lo tn is k u  a m e ry k a ń ­
s k ie j s ta c ji  a n ta r k ty c z n e j M c M u rd o .

S a m o lo ty  o p u ś c iły  M o s k w ę  20 l i ­
s to p ad a b r .
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STRONA 3

Węzłowe problemy planu gospodarczego na 1964 r.
Omówienie referatu Biura Politycznego KC na XIV Plenum KC PZPR

Poszczególne ro zdz ia ły  re fe ra tu  pośw ięcone są:

—  ana liz ie  s y tu a c ji gospodarczej na tle  w ykonan ia  zadań 
trzech p ie rw szych  la t p lanu  5 -le tn iego ;

—  n a jw ażn ie jszym  celom  i  w a ru n ko m  re a liza c ji p lanu  na 
1964 r.;

—  k ie ru n ko m  zm ian w  p lan o w a n iu  i m etodach zarządzania;

—  zadaniom  in s ta n c ji i  o rgan izac ji p a rty jn y c h .

I. Podsławowe wytyczne planu 
pięcioletniego I kierunki rozwoju

gospodarki narodowej
R O Z D Z IA Ł  I  p rz y p o m in a  przede  

w s z y s tk im  p od s taw o w e  w y ty c z n e  p la ­
n u  5 - łe fn ie g o  i  k ie ru n k i ro z w o ju  go­
sp o d a rk i n a ro d o w e j. O becny p la n  w y ­
zn aczy ! k u rs  dalszego, w yd a tn eg o  ro z ­
w o ju  "s ił w y tw ó rc z y c h , k tó re m u  p c w l-  

♦.n i en tow arzyszyć  w sze chs tron ny  po ­
s tę p  w  za kre s ie  o ś w ia ty , n a u k i . k u l­
tu r y  i '  o ch ron y  z d ro w ia  o ra z  odczu­
w a ln y  w z ro s t s to p y  ż y c io w e j ludnośc i, 
z a ró w n o  w  m ieśc ie  ja k  i  na w s i. D e ­
c y d u ją c y m  c z y n n ik ie m  w  re a liz a c ji 
ty o h  zam ie rzeń  m ia ł b yć  p ow ażny 
w z ro s t w y d a jn o ś c i p ra c y  i  zasadnicze 
zw ię ksze n ie  e kon om iczn e j e fe k ty w n o ś ­
c i d z ia ła ln o ś c i w s z y s tk ic h  o g n iw  go­
s p o d a rk i n a ro d o w e j.

W zrost dochodu narodowego

P R Z Y  O G Ó L N Y M  p ow a żn ym  ro z ­
w o ju  p ro d u k c ji w  p ie rw s z y c h  trze ch  
la ta c h  .w y s tą p iły  na ty m  o d c in k u  o d ­
c h y le n ia  od d y re k ty w  p la n u  5 - le tn ie ­
go. R e fe ra t o m a w ia  szczegółowo to  
z ja w is k o  i  je g o  p rz y c z y n y . Je że li cho ­
d z i o tem po  w z ro s tu  dochodu  n a ro ­
dow ego  w y s tą p iło  p ra w ie  roczno opóź­
n ie n ie . Ź ró d ło  ró ż n ic y  m ięd zy  p ie rw o t­
n ie  p la n o w a n y m  a fa k ty c z n ie  o s iąg ­
n ię ty m  w zros te m  p ro d u k c ji t k w i  p rze ­
de w s z y s tk im  w  ro i n ic  iw ie . R e fe ra t 
s tw ie rd z a , iż  n ie  uda  nam  s ię  os iąg­
n ąć  p oz io m u  p ro d u k c ji ro ln e j za łożo­
nego  w  p la n ie  5 - le tn im .

W  p rze m yś le  rozp ię tość  m ię d z y  
tem pe m  w z ro s tu  p ro d u k c ji w  g ru p ie  
„ A ”  (ś ro d k i p ro d u k c ji)  i  w  g ru p ie  ,,B ”  
(ś ro d k i spożyc ia ) b y ła  3 -k ro tn ie  w ię k ­
sza od  zam ie rzeń  p la n o w y c h . P ro d u k ­
c ja  w  g ru p ie  „ A ”  w z ro s ła  o  o k . 31 
p ro c ., a w  g ru p ie  „ B ”  ty lk o  o  ak. 17. 
p roc.

z łom  s to p y  ż y c io w e j i  za s p ra w ie d li­
w ą , k ie ro w a n ą  p rzez  p ań s tw o  p od ­
w y ż k ą  p lac —  c zy ta m y  w  re fe rac ie . 
C hcem y re a liz o w a ć  p o d w y ż k i p lac  
p rzede  w s z y s tk im  ze zw iększonego d o ­
chodu narodow ego. W  ty m  ce lu  m u s i­
m y  panow ać nad  w z ros te m  s iły  n a ­
b y w c z e j i n ie  dopuszczać d o  je j  n a d ­
m ie rn e g o  w zros tu , k tó r y  g ro z i n a ru ­
szen iem  ró w n o w a g i m ię d z y  podażą 
i  popy tem .

W  o k re ś lo n y c h  w a ru n k a c h  re g u la ­
c ja  cen m oże być  ko n ie czn a . N ie  po ­
w in n o  to  je d n a k  poc iągać za sobą o b ­
n iż k i re a ln ych  d och od ó w  ludnośc i. 
P o w in n a  w ię c  te m u  to w a rzyszyć  re ­
k o m p en sa ta  d la  lu dn o śc i.

Za tru d n ie n ie

P R Z Y R O S T  Z A T R U D N IE N IA  w  la ­
la c h  1SG1— 63 w  gospodarce uspo łecz­
n io n e j je s t o 50 ly s . w yższy  n iż  za­
k ła d a n o  na całe 5 -lec ie .

W s k u te k  nad m ie rn e go  w z ro s tu  za­
t ru d n ie n ia ,  w y d a jn o ś ć  p ra c y  w  p rz e ­
m yś le  w z ro s ła  w  m n ie js z y m  s top n iu  
n iż  p lan o w a no . Z a le d w ie  60 proc. 
p rz y ro s tu  p ro d u k c ji p rz e m y s ło w e j 
u zy s k a m y  w  re z u lta c ie  pod n ies ien ia  
w y d a jn o ś c i p ra c y  (p la n  5 - le tn i postu ­
lo w a ł u z y s k a n ie  ponad 80 proc.). Z b y t  
w y s o k i je s t p rz y  ty m  w z ro s t lic z b y  
p ra c o w n ik ó w  u m y s ło w y c h , a zw ła sz ­
cza a d m in is tra c y jn y c h , w  s tosu n ku  do 
lic z b y  . p rz y jm o w a n y c h  ro b o tn ik ó w . 
O czyw iśc ie  liczb a  in ż y n ie ró w  i  te ch ­
n ik ó w  m oże rosnąć s z y b c ie j n iż  ro b o t­
n ik ó w . C hodzi je d n a k  o  to , a by  b y l i  
to  rze czyw iśc ie  in ż y n ie ro w ie  i  te c h ­
n ic y ;  n ie rz a d k ie  są w y p a d k i*  że p od ­
c ią ga  s ię  pod tę  g ru pę  p ra c o w n ik ó w  
bez k w a l i f ik a c j i  tech n icznych .

N ie d op u szcza ln ie  w y s o k i je s t w z ro s t 
z a tru d n ie n ia  w  g ru p ie  n ie p ro d u k c y j­
n e j, np. s t ra ż y  p rz e c iw p o ż a ro w e j 
i  p rz e m y s ło w e j.

P rzy tacza ją c  szereg p rz y k ła d ó w , re ­
fe ra t  s tw ie rd za , iż  każda  k o n tro la  w  
zak ładach  p ra c y  u ja w n ia  o czyw is te  
p rz e ro s ty  z a tru d n ie n ia  i  s łabe w y k o ­
rz y s ta n ie  czasu p ra c y  lu d z i i  m aszyn.

J e ś li z a tru d n ie n ie  w z ra s ta  s iln ie j 
n iż  p lan o w a no , d z ie je  s ię  to  za ró w no  
na  sk u te k  coraz szerszego w c ią g an ia  
k o b ie t  do p ra c y  p ro d u k c y jn e j,  ja k  
i  zw iększonego p rz e p ły w u  z ro ln ic tw a  
do za w od ó w  poza ro ln iczych .

P la n  za k ład a , że c a ły  'p rz y ro s t lu d ­
n ośc i w ie js k ie j w  w ie k u  zd o ln ym  do  
p ra c y , z n a jd z ie  z a tru d n ie n ie  poza r o l ­
n ic tw e m . O b licze n ia  w y k a z u ją  je d ­
n a k , że w  c iągu 3 la t  p rz e p ły n ę ło  d o ­
d a tk o w o  z ro ln ic tw a  do  in n y c h  zaw o­
d ó w  p on ad  150 tys . lu d z i.

T o le ro w a n ie  p rze ro s tó w  z a tru d n ie ­
n ia  —  p od k re ś la  re fe ra t  —  pozba ­
w io n e  je s t ja k ic h k o lw ie k  p odstaw . 
N a d m ie rn a  Ilo ść  lu d z i w  za k ład a ch  
zawsze d ezo rg an izu je  p ro d u kc ję .

D yscyp lina  finansow a 
i  d yscyp lina  plac

K A R D Y N A L N A  Z A S A D A  szybsze­
go w z ro s tu  w y d a jn o ś c i p ra cy , n iż  
.średnich p łac, zosta ła  w  ty m  ro ­
k u  w  p rze m yś le  i  w  b u d o w ­
n ic tw ie  z ła m a na  T e n  s tan  rze ­
czy s p o w o d o w a ł p od ję c ie  w  s ie rp n iu  
b r. p rzez rzą d  w  p o ro z u m ie n iu  z C R Z Z  
s p e c ja ln e j a k c j i  p rz e c iw  ła m a n iu  d y ­
s c y p lin y  p ła c  i  p ra c y

R e fe ra t zw raca  u w ag ę  n a  to , że 
w  p o n a d p la n o w y m  w zrośc ie  ś re d n ie j 
p ła c y , b a rd z o  dużą  ro lę  o d g ry w a ł 
w  b r. s iln y  w z ro s t ilo ś c i g odz in  n a d ­
lic z b o w y c h . Jest to  ko n s e k w e n c ja  n ie -  
ry tm ic z n e j p ra cy , w y k o n y w a n ia  p la ­
n ó w  za w sze lką  cenę. R e fe ra t k r y t y ­
k u je  l ib e ra liz m  p rz y  f in a n s o w a n iu

U B IE G Ł A  Z IM A  sp ow o d ow a ła  w  go­
spodarce  n a ro d o w e j s tra ty  szacowane 
na  ponad 5 m łd  z ł. R e fe ra t p od k re ś la  
p rz y  ty m , że w p ły w  z m ia n  k lim a ty c z ­
n y c h  i  u jem ne g o  d z ia ła n ia  s i ł  z e w ­
n ę trz n y c h  (np. u k ła d u  s tosu n ków  na 
k a p ita lis ty c z n y m  ry n k u  ś w ia to w y m ) 
na  gospoda rkę  je s t ty m  w ię k s z y , im  
ra n ie j je s t ona na  to  p rz y g o to w a n a  
(zapasy i  re z e rw y ). P o s tu la t konse­
kw e n tn e g o  i  system atycznego  g ro m a ­
d zen ia  ce low ych  re z e rw  i  d os tosow y­
w a n ia  tem pa  ro z w o ju  g o sp o d a rk i na ­
ro d o w e j n ie  b y ł dos ta teczn ie  u w z g lę d ­
n io n y  —  c z y ta m y  w  re fe ra c ie .

f Podzia ł dochodu narodowego
}

W  P R O P O R C JA C H  w y s tą p iły  tu  o d ­
c h y le n ia  od założeń p la n u  5 -le tn ie g o . 
W yższy  b y ł m ia n o w ic ie  n iż  z a k ła d a ­
no  u d z ia ł in w e s ty c j i o raz spożyc ia  
zb io row eg o , a  m n ie js z y  —  spożycia  
in d y w id u a ln e g o . F undusz  sp ożyc ia  in ­
d y w id u a ln e g o  z k o le i w  m n ie js z y m  
s to p n iu  n iż  zam ie rzano  z o s ta ł s ko nsu ­
m o w a n y  p rzez  w z ro s t p łac  re a lnych , 
a w  znaczn ie  w yższym  —  p rze z  w z ro s t 
l ic z b y  z a ro b ku ją cych .

R ealne  łączne  d och od y  lu d n o śc i z t y ­
t u łu  p ra c y  w  gospodarce uspo łeczn io ­
n e j i św iadczeń  spo łecznych  w z ro s ły  
w e d łu g  n ie  osta tecznego jeszcze sza­
c u n k u  za 3 la ta  o  17,5 proc., re a ln a  
p ła c a  p rze c ię tn a  zw ię k s z y ła  s ię  je d ­
n a k  ty lk o  o 5,6 proc. W ska zu je  to  na 
n ieo p an o w an ie  s y tu a c ji w  d z ied z in ie  
z a tru d n ie n ia . C hodz i o to , że w z ro s t 
z a tru d n ie n ia  p o p ra w ia  s y tu a c ję  m a te ­
r ia ln ą  ty lk o  ty c h  ro d z in , gdzie  lic z b a  
z a tru d n io n y c h  Się zw iększa.

O gó ln y  w z ro s t ko sz tó w  u trz y m a n ia  
w e d łu g  n ie  os ta teczn ych  jeszcze sza­
c u n k ó w  w y n ió s ł ok. 7,7 p roc.

JE S T E Ś M Y  za s ta b iliz a c ją  cen, 
c h ro n ią c ą  ju ż  o s ią g n ię ty  o g ó ln y  p o ­

nad m ie rn e j ilo ś c i godzin  n a d liczb o ­
w ych  w  p lan a ch  i  ła tw o ść  u zyskan ia  
zgody na ic h  w y k o rz y s ta n ie .

Z  o s łab ien iem  d y s c y p lin y  z a tru d n ie ­
n ia  i  g osp od a rk i funduszem  p łac, w ią  
że s ię  to , że k ie ro w n ic tw o  za k ła d u  o d ­
p ow iad a  ty lk o  p o ło w ą  re g u la m in o w e j 
p re m ii za p rze k rocze n ia  fun d uszu  
p łac, p rz y  czym  p re m ia  ta  n ie  o d g ry ­
w a  obecn ie  w ię k s z e j r o l i  w  za robku . 
T z w . pozap lanow e  p re m ie  i  n ag ro dy  
n ie  za leżą od  w y n ik ó w  e kon om iczn ych  
za k ład u .

N a jb a rd z ie j is to tn ą  p rzyczyn a  n ie ­
w ła ś c iw e g o  g ospoda row an ia  fu n d u ­
szem p łac  je s t o s łab ien ie  w  c a ły m  
w y k o n a w c z y m  a pa rac ie  gospodarczym  
poczucia  o dp ow ie dz ia ln ośc i za in te r e ­
sy o g ó ln op a ńs tw o w e  i  za s tan  dyscy­
p l in y  f in a n s o w e j na d a n y m  o dc in ku .

Inw es tyc je

N a d a l w y s tę p u ją  fa k ty  ro zp oczyn a ­
n ia  n ow ych  in w e s ty c j i bez zbadan ia  
ic h  n iezbędności, powszechne je s t z ja ­
w is k o  p rze d łu ża n ia  się b ud ow y , n ie ­
te rm in o w e g o  o d d aw an ia  do u ż y tk u , 
n ied o s ta teczn e j k o n c e n tra c ji n a k ła ­
d ów , n ad m ie rnego  poszerzania  f ro n tu  
ro b ó t, w z ro s tu  kosz tów  in w e s ty c y jn y c h .

Zasadn icza  ro la  w  oszczędnym  go­
s p o d a ro w a n iu  ś ro d k a m i in w e s ty c y jn y ­
m i i  w  te rm in o w y m  o d d a w a n iu  o b ie k  
tó w  do u ż y tk u  p rzyp ad a  w y k o n a w ­
s tw u  b ud ow la ne m u . R e a liz a c ja  u c h w a ł 
p a r t i i  je s t w  ty m  zakres ie  w y ra ź n ie  
n iedosta teczna . M im o  coraz lepszego 
w yposażen ia  w  sp rzę t i  u rządzenia , 
n is k ie  je s t tem po w z ro s tu  w yd a jn o śc i 
p ia c y , z ła  je s t b o w ie m  gospodarka  
sprzętem . B u d o w n ic tw o  p racuje** n ie -  
ry tm ic z n ie , w  k o ńcu  ro k u  n as tę pu je  
n ad m ie rn a  k o n c e n tra c ja  ro b ó t.

Zapasy i  gospodarka m ate ria łow a

B ra k  n a le ż y te j s y n c h ro n iz a c ji m ię ­
d zy  s t ru k tu rą  i  w ie lk o ś c ią  p ro d u k c ji 
a / fa k ty c z n y m i p o trze b am i gospodar­
k i  —  to  je d n a  z p od s taw o w ych  p rz y ­
czyn  p onadp lanow ego  p rz y ro s tu  zapa­
sów. 83 p roc. p rz y ro s tu  n a d m ie rn y c h  
zapasów  w  p rze m yś le  le k k im  w  u b . r. 
w y n ik a ło  z p ro d u k c ji,  na k tó rą  n ie  
b y ło  zam ów ień , z p ro d u k c ji p o n a d p la ­
n ow e j, w a d liw e g o  w y k o n a n ia , opóź­
n ie n ia  d o s ta w  itp . co m u s ia ło  s ię  o d ­
b ić  na z a op a trzen iu  ry n k u .

N ie m a ły  w p ły w  na  n a d m ie rn y  p rz y ­
ro s t zapasów w  p rze m yś le  m a w a d l i­
w y  sys tem  bodźców  e konom icznych , 
s k ła n ia ją c y  d o  p rz e k ra c z a n ia  p la ­
n ó w  p ro d u k c ji bez w z g lę d u  na zapo­
trze bo w a n ie .

W  ce lu  u z d ro w ie n ia  s y tu a c ji u p o ­
w a żn io n o  b a n k i do n ie u w z g lę d n ia n ia  
p rz y  k o re k c ie  fu n d u szu  p ła c  —  w a r 
tośc i te j p ro d u k c ji,  k tó ra  n ie  odpo­
w ia d a  z a po trze bo w a n iu . K on ie czne  
je s t pow iąza n ie  p re m io w a n ia  w  p rzed 
s ię b io rs tw ach  p ro d u k c y jn y c h  z w y k o  
nan iem  p la n u  zgodnie  z z a m ó w ie n ia ­
m i odb io rcó w . O d p o w ie d n ie  z m ian y  
zam ierza  s ię  w p ro w a d z ić  od 1 s tycz ­
n ia  1964 r. w  n ie k tó ry c h  b ranżach  
p rze m ys łu  le k k ie g o .

O bok zapasów  n a d m ie rn y c h  m a m y 
z ja w is k o  zapasów  n iedosta tecznych , 
zw łaszcza w :e lu  p od s taw o w ych  su­
ro w có w . T rze b a  w ię c  zw racać bacz­
ną  uwagę na osz.czędne w y k o rz y s ty ­
w a n ie  s u ro w c ó w  i  m a te r ia łó w  w  ogó­

le . K o s z ty  m a te r ia ło w e  w  p rze m yś le  
w  ok re s ie  p ie rw szych  3 la t  p la n u  m ia  
ły  być  obn iżo ne  o ok. 3,8 proc., a w  
rze czyw is to śc i są n iższe za led w ie  o 
ok. 1,9 proc.

R e fe ra t p o s tu lu je , b y  w  system ie  
oceny w y n ik ó w  d z ia ła ln o ś c i p rze d ­
s ię b io rs tw  w p ro w a d z ić  ta k ie  zm iany , 
k tó re  w zm ocn ią  ic h  za in te resow an ie  
obn iżką  ko sz tó w  m a te r ia ło w y c h .

H ande l zagraniczny

Z A D A N IA  3 p ie rw szych  la t  p lan u  
w  d z ied z in ie  im p o r tu  zosta ły  znacz­
n ie  p rzekroczone , a w  d z iedz in ie  
e kspo rtu  —  w yko n a n e  ty lk o  w  ok. 
100 proc. S a ldo  u leg ło  pogorszen iu  
o 922 m in  z ł dew iz, w  s tosunku  d o  
p la n u . P og o rszy ły  sa ldo w y n ik i o b ro ­
tó w  m a szyn am i, u rzą dze n iam i i  śród 
k a m i t ra n s p o rtu  (n ie  w y k o n a n y  p la n  
e k s p o rtu  i  p rze k roczo n y  p la n  im p o r­
tu )  o raz  a r ty k u ła m i ro ln o -s p o ż y w ­
czym i.

B ila n s  o b ro tó w  a r ty k u ła m i ro ’ n o - 
sp ożyw czym i w y k a z a ł w  la tach  1951—  
1962 w y s o k ie  sa ldo  doda tn ie . C h c ie ­
liś m y  k o n ty n u o w a ć  p o li ty k ę  im p o rtu  
zbóż i  e kspo rtu  m ięsa, s top n iow o  co­
ra z  b a rd z ie j u n ie za le żn ia ją c  się od 
im p o r tu  zbóż. Jednakże  n ie u ro d z a j 
w  ub. r .  s p ra w ił,  że im p o r t  zbóż za­
m ias t s łużyć u trz y m a n iu  ekspo rtu  
m ięsa, s ta ł się n iezbędny d ła  k o n ­
s u m p c ji k ra jo w e j.

N IE  W Y K O N A N IE  p la n u  im p o rtu  
su ro w có w  i  p rze krocze n ie  zadań eks­
p o r to w y c h  w  te j d z ied z in ie  n ie  sprzy 
ja ło  ro z w o jo w i g osp od a rk i n a rod o ­
w e j. T k w i W ty m  je dn a  z is to tn y c h  
p rz y c z y n  poważnego n ie  w y k o n a n ia  
p la n u  ro z w o ju  p ro d u k c ji p rz e d m io ­
tó w  spożycia. Z a ga d n ie n ia  te  trze ba  
p rze an a lizow ać  w  z w ią z k u  ż  p ra c a m i 
nad  nas tę pn ym  p lan e m  5 -le tn im .

R o ln ic tw o

W  W Y N IK U  p ow ażnych  w y s iłk ó w  
(w y d a tk i in w e s ty c y jn e  pań s tw a  na 
rzecz ro ln ic tw a  w  ro k u  p rzysz łym  bę 
dą zw iększone  o 32 p roc.), nasza p ro ­
d u k c ja  ro ln a  w y k a z u je  w y ra ź n ą  te n ­
d enc ję  w z ro s tu , m im o  p rz e jś c io w y c h  
w a h a ń  w  la tach  n ie u ro d z a ju .

N a  s y tu a c ji w  h o d o w li n ie k o rz y ­
s tn ie  o d b iły  s ię  s k u tk i b ra ­
k u  pasz. Po teg o ro cznych  zb io ­
ra c h  p o p ra w iły  się zasoby paszo­
w e  gospoda rs tw  ro ln y c h . Ś w ia dczy  o 
ty m  spadek cen zbóż i  z ie m n ia k ó w  
w  o b ro ta ch  w o ln o ry n k o w y c h , w z ro s t 
cen p ro s ią t o raz  znaczne zm n ie jsze ­
n ie  podaży m a c io r. P ow ażn ie jsze  
zw ię ksze n ie  podaży żyw ca  w ie p rz o ­
w ego na ry n e k  może n as tąp ić  dop ie ro  
od d ru g ie j p o ło w y  1964 r .  —  s tw ie r­
dza re fe ra t.

N a s tą p ił ro z w ó j p ro d u k c ji żyw ca  
w o low ego . T ru d n a  je d n a k  s y tu a c ja  
paszowa d la  b y d ła  la te m  (susza) spo­
w o d o w a ła  spadek p ro d u k c ji m leka . 
Deszcze i  c ie p ła  jes ień  w y d a tn ie  po­
p ra w iły  s y tu a c ję  w  zakres ie  pasz d la  
b yd ła .

M im o  że p la n  zaopatrzen ia  r o ln i­
c tw a  w  n aw o zy  sztuczne, t ra k to ry  i  
m aszyny  ko nn e  zos ta ł w y k o n a n y , do ­
s ta w y  n ie  p o k ry ły  w  p e łn i szybko  
rosnącego p o p y tu .

II. najważniejsze cele I warunki 
realizacji planu na 1864 r.

Z A D A N IA  n ak reś lo n e  w  p lan ie  
1964 r. m a ją  na ce lu :

—  W  D Z IE D Z IN IE  p ro d u k c ji p rz e ­
m y s ło w e j: za pe w n ie n ie  szybk iego  w zro  
s tu  p ro d u k c ji e k s p o rto w e j, pe łne  w y ­
k o rz y s ta n i m o ż liw o ś c i p ro d u k c y jn y c h  
•w d z iedz in ie  su ro w có w , p a liw , e ne r­
g i i  i  p ó łp ro d u k tó w ; m o b iliz a c ję  ca łe ­
go  p rze m ys łu  d la  rozsze rzen ia  p ro ­
d u k c ji ry n k o w e j.

—  ��  D Z IE D Z IN IE  re z e rw  gospo­
d a rk i:  za ham ow an ie  n ieu za sad n ion e ­
g o  w z ros tu  fun d uszu  p łac  i  in n y c h  
w y p ła t;  o g ran icze n ie  p rz y ro s tu  ę a tru d  
n :e n ‘a i  zasadniczą zm ian ę  s tosu n ku  
w z ro s tu  z a tru d n ie n ia  do w z ro s tu  p ro ­
d u k c j i ;  zm n ie jsze n ie  z b y t szybk iego  
w z ro s tu  spożyc ia  zb io row eg o ; d o k o ­
n a n ie  is to tn e j p o p ra w y  na c a ły m  
fro n c ie  w a lk i ��  o b n iż k ę  k o s z tó w  w ła -.

snych  p ro d u k c ji i  ko sz tó w  in w e s ty c j i,  
o b n iże n ie  zapasów  p ro d u k tó w  go to ­
w y c h , p ro d u k c ji w  to k u  i  zbędnych  
zapasów  m a te r ia łó w .

Te cele p la n u  i  ś ro d k i ic h  re a liz a ­
c j i  są b ezw zg lędn ie  kon ieczne  d la  za­
p e w n ie n ia  dalszego h a rm o n ijn e g o  roz 
w o ju  gosp od a rk i.

P L A N  za k ład a  w z ro s t p ro d u k c ji 
P R Z E M Y S Ł O W E J  ogó łem  o 6.4 p roc., 
w  ty m  g ru p y  ,,A -’ —  o 7,1 p roc. i  
g ru p y  ,.B ”  —  o 5,2 proc.

P rz e d s ta w ia ją c  następn ie  n ie k tó re  
szczegółowe za ga dn ie n ia  p la n u  w  dzie  
d ż in ie  p rze m ys łu , re fe ra t  s tw ie rd z a  
ry s u ją c ą  się p e rs p e k ty w ę  p o p ra w y  
p ro p o rc ji m ię d z y  p ro d u k c ją  i  zu życ iem  
p a liw .  W  ro k u  p rz y s z ły m  21 proc. e -  
n e rg li e le k try c z n e j w y p ro d u k u je m y  
na bazie  w ę g la  b ru na tne go . D z ię k i
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Na basenie w  Stargardzie

Arkonia zaatakuje
rekord Polski

D Z IŚ  na p ły w a ln i w  S ta rg a r­
d z ie  odbędzie  s ię  m ity n g  p ły ­
w a c k i z u d z ia łe m  n a jlep szych  
z a w o d n ik ó w  O kręgu szczeciń­
skiego . O rg a n iz a to rz y  spodzie­
w a ją  się, że podczas zaw odów  
p a d n ie  w ie le  d o b ry c h  w y n ik ó w  
N a  uw agę  za s ług u je  p ró b a  b i ­
c ia  re k o rd u  P o ls k i na  d y s ta n ­
sie  10 x  100 m  zgłoszona przez 
p ły w a k ó w  A rk o n ii .  J a k  w ia d o ­
m o , z a w o d n ic y  A r k o n i i  p rz e p ły ­
w a ją  d ys tans  100 m  p rz e c ię t­
n ie  w  czasie 1;04, 1;05 m in . Z  
ta b e l re k o rd ó w  p ły w a c k ic h  P o l­
s k i w y n ik a  n a to m ia s t, że re ­
k o rd  L e g ii W -w a  je s t gorszy od 
su m y p rz e c ię tn y c h  w y n ik ó w 5 
szezecin iaków . Ż y c z y m y  p ły w a ­
k o m  A rk o n i i  pow odzen ia , (am)

�V�8 �W�� �' ���1 �� �� �X�Y

G odz. 10 —  p ły w a ln ia  p rzy  
p l.  O rła  B ia łeg o  —  k o le jn a  
„N ie d z ie la  p ły w a c k a ”  d la  d z ie ­
ci.

Godz. 11 —  L o tn is k o  w  D ą ­
b iu  —  I I  za w od y ra k ie t.

G odz. 11 —  H a la  S p o rto w a  - -  
m ecz b o k s e rs k i ju n io ró w  Szcze­
c in  —  Z ie lo n a  G óra.

G odz. 12 - -  S ta d io n  w  L asku  
A rk o ń s k im  —  mecz p iłk a rs k i 
o  m is trz o s tw o  I  l ig i  A R K O N IA  
r -  G Ó R N IK  Zabrze.

Godz. 15 —  H a la  S p o rto w a  —  
m ecz o  m is trz o s tw o  I  l ig i  s ia t­
k ó w k i m ężczyzn P O G O Ń  —  
A Z S  ŁÓ D Ź .

G odz. 16.30 —  p ły w a ln ia  w  
S ta rg a rd z ie  —  m ity n g  p ły w a c ­
k i  z u d z ia łe m  n a jle p szych  za­
w o d n ik ó w  o k rę g u  szczecińsk ie ­
go.
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Zakładamy ślizgawki
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STROMARZ 
nie �)�*�� bez win'/

W  L a s k u  p r z e k o n a m y  się 
ta k ż e  o ty m  c z y  w  b ra m c e  
A r k o n i i  s ta n ie  ju ż  „ M o n ie k ”  
M e n d a lk o .

T E N IS IŚ C I S z w e c ji  z a ję l i  t r z e c ie  
m ie js c e  w  te g o ro c z n y c h  r o z g r y w ­
k a c h ' o  P u c h a r  K r ó la  G u s ta w a  V  
W  f in a ło w y m  m e c z u  w  B e lg ra d z ie  
S z w e c ja  z a p e w n iła  s o b ie  tr z e c ie  
m ie js c e , p ro w a d z ą c  2:0 z  F r a n c ją ,

Z U R IC H  P A P . Przebywająca,' 
w  S z w a jc a r ii d ru ż y n a  p ięśc iar-. 
ska w a rs z a w s k ie j G w a rd ii ro ­
zegra ła  w  B a le  d ru g i m ecz z 
a m a to ra m i S z w a jc a r ii.  I  ty m  
ra z e m  z w y c ię ż y li P o lacy  10:8.

W p ra w d z ie  jeszcze słońce o p e ru je  n ic z y m  na w iosnę, 
w p ra w d z ie  śn ieg jeszcze n ie  pada, i n ic  n ie  w ró ż y  z b liż a ­
ją c e j s ię  z im y , g d y b y  n ie... k a r t k i  w  k a le n d a rz u . Przecież 
to  ju ż  g ru dz ie ń . A  je ś li g ru d z ie ń  —  to  śnieg, lś d  i w szy ­
s tk ie  u ro k i s p o rtó w  z im o w y c h . W  Szczecin ie  n ie w ie le  
z ty c h  u ro k ó w  m o g liś m y  k o rz y s ta ć . A  je ś li ju ż  n a w e t b y ł 
śnieg i  m róz , n ie  p o tra f i l iś m  y tego  w e  w ła ś c iw y  sposób 
w yk o rz y s ta ć .

Bokserzy Gwardii 
wygrali w Szwajcarii

Wszyscy na lód!
uczy  dośw iadczenie  z ro k u  u - 
b ieg łego  w ła ś n ie  na bo iskach  
p rz y s z k o ln y c h  p o w s ta w a ło  n a j­
w ię c e j ś lizg a w ek  i  ch yba  w  
ty m  ro k u  n ie  będzie  gorze j.

Cztery mecze
polskich hokeistów 

w ZSRR
O L IM P IJ S K A  re p reze n ta c ja  

P o ls k i w  h o k e ju  na lo dz ie  rpze 
g ra  4 mecze w  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k im . 1 g ru d n ia  w  M o ­
s k w ie  nasi h oke iśc i zm ie rzą  się 
.z d ru ż y n ą  E le k tro s ta lu , 3 g ru ­
d n ia  w  Penzie  —  z m ie js c o ­
w y m  zespołem  D iz e lis t, 5 g ru ­
d n ia  w  R ia z a n iu  —  z m o s k ie w  
s k im  L o k o m o tiw c m  i 6 g ru d n ia  
w  M o s k w ie  —  z d ru gą  re p re ­
z e n ta c ją  Z w ią z k u  R adzieck iego.

U B IE G Ł O R O C Z N A  z im a, k tó  
ra  ta k  b ardzo  d a ła  nam  się w e 
z n a k i m ia ła  je de n  p lus . P ozw o ­
l i ła  b o w ie m  na za łożen ie  w ie lu  
ś lizg a w ek  w  m ieśc ie , p o z w o liła  
w ie lu  m ło d y m  i s ta ry m  e n tu z ja  
ś tom  ły ż e w  w yh asa ć  się  do  w o ­
l i .  W  ty m  ro k u  sp ra w a  będzie 
b a rd z ie j uproszczona. S ztuczne 
lo do w isko , 'k tórego  o tw a rc ie  ma 
n as tąp ić  ju ż  15 g ru d n ia , ro z w ia  
że w  p o w a żn y  sposób w ie le  
„ lo d o w y c h  p ro b le m ó w ”  wr n a ­
szym  m ieście .

T Y M  N IE M N IE J  n a le ży  z a ­
w czasu  p om yś leć  pod ob n ie  ja k  
w  ro k u  u b ie g ły m  nad lo k a l iz a ­
c ją  ś lizg a w e k  p rz y g o to w y w a ­
n ych  „w ła s n y m  p rz e m y s łe m ” . 
O lb rz y m ie  pole  do p op isu  m a ja  
przede  w s z y s tk im  szko ły . Jak

D O B R Z E  B Y  je d n a k  b y ło , a- 
b y  K o m ite ty  B lo k o w e  ró w n ie ż  
p o m y ś la ły  o w y la n iu  w o dą  pod 
czas m rozó w  p u s tych  p lacó w , 
k tó ry c h  w  naszym  m ieśc ie  n ie  
b ra k . W y d a je  się ró w n ie ż , że 
w ie le  m ogą zdz ia łać  harcerze .

O G Ł A S Z A M Y  w ię c  pe łną  
m o b iliz a c ję  d z ia łaczy , • n au czy ­
c ie li,  m łodz ieży . N iech  hasło : 
w szyscy na  ló d ! s ta n ic  się w  
ty m  ro k u  a k tu a ln e , (am)

Dziś w hali:

Juniorzy walczą 
z Zieloną Górą
D Z IŚ  o godz. 11 w  H a li  S p o r­

to w e j ro ze g ra n y  zostan ie  to w a ­
rz y s k i mecz b okse rsk i re p re ­
z e n ta c ji Szczecina i  Z ie lo n e j 
G ó ry . Szczecin w y s tą p i w  n a ­
s tę p u ją c y m  sk ła dz ie  (w  k o le j­
ności w ag  od p a p ie ro w e j do 
p ó łc ię ż k ie j) : K A C Z O R O W S K I
(Pogoń), S T Ę P IE Ń  (A rk o n ia ) . 
S ZC ZU R  (Pogoń), N IE P S Ó J 
(Pogoń), R A B C Z Y Ń S K I, K R E P - 
K O W S K I, K IE R U L , R U T K O W - 
S K I,  W A B IS Z C Z E W IC Z . R A ­
K O W S K I, Z IE M K O W S K I — 
wszyscy A rk o n ia . S k ła d u  Z ie lo ­
n e j G óry  n ie  znam y, (am)

Łatwe zwycięstwo 
siatkarzy Pogoni

O D  T Y G O D N IA  M IŁ O Ś N IC Y  S I A T K Ó W K I  N IE  M A J Ą  P O W O D Ó W  
D O  N A R Z E K A Ń  N A  B R A K  E M O C J I .  P O  W Y S T Ę P IE  W  S Z C Z E C IN IE  
S I A T K A R Z Y  W A R S Z A W S K IE J  S P A R T Y , A Z S  A W F  I  A K A D E M IK Ó W  
Z  G D A Ń S K A , W C Z O R A J  W E  W C Z E S N Y C H  G O D Z IN A C H  P O P O Ł U D ­
N IO W Y C H  W  H A L I  S P O R T O W E J  P O G O Ń  R O Z E G R A Ł A  K O L E J N E , 
C Z W A R T E  S P O T K A N IE  L IG O W E  Z  Ł Ó D Z K IM  A Z S .

Z G O D N IE  z p rz e w id y w a n ia ­
m i w y g ra l i  p o r to w c y  3:0, w  pc 
szczegó lnych  setach 15:1, 15:8, 
16:14. N ie  p rzypuszczano  je ­
d na k , że z w y c ię s tw o  będzie  ta k  
ła tw e . N a  p o d s ta w ie  sobo tn iego  
meczu m ożna  ś m ia ło  p o w ie ­
dzieć, że z d o tych czaso w ych  
p rz e c iw n ik ó w  P ogon i n ie w ą t­
p liw ie  n a js ła b ie j z a p reze n to w a ­
l i  się a k a d e m ic y  z Ł od z i. W 
zespole gości, je d y n y  ja ś n ie j­
szy p u n k t  s ta n o w ił w e te ra n  
s ia tk ó w k i,  b y ły  re p re z e n ta n t 
P o ls k i —  R a d w a ń s k i. N a to ­
m ia s t p ozo s ta li z a w o d n ic y  w y ­
p a d li b a rdzo  m ie rn ie . D o tyczy  
to  ta k  g ry  w  a ta k u  ja k  i  w  o - 
b ro n ie . N a t le  s łabego p rz e c iw ­
n ik a  w  zespole szczec ińsk im  
tru d n o  k o g o k o lw ie k  w y ró ż n ić . 
P o r to w c y  p rze w yższa li a kad e ­
m ik ó w  w y s z k o le n ie m  te ch n icz ­
nym , co szczególn ie  u w id o c z n iło  
f ię  w  p ie rw s z y m  secie. Poza 
ty m  trze ba  p o d k re ś lić  n ie ­
złe p rz y g o to w a n ie  k o n d y c y jn e  
w s z y s tk ic h  z a w o d n ik ó w  P ogoni. 
C ieszy ró w n ie ż  u d a n y  po­
w ró t  do zespo łu  C ie n iuch a , k tó  
ry  podczas w czo ra jszego  meczu 
n a le ż a ł do  n a jb a rd z ie j a k ty w ­
n ych  s ia tk a rz y  P ogoni. P rz y p o ­
m in a m y , że dz iś  o  godz. 1 5 -te j 
w  h a li S p o rto w e j, Pogoń zm ie ­
rz y  s ię  z C hełm cem  W a łb rz y c h . 
Będtzie to p rz e c iw n ik  na pew no 
tru d n ie js z y  n iż  zespół łó d z k i, 
a le m o ż liw y  do p oko na n ia .

(B. Jan.)

Uwaga kolarze 
Ogniwa

PO  M IE S IĘ C Z N Y M  pobycie  
Z b ig n ie w a  Z a ją ca  w  C iecho ­
c in k u  dz iś  odbędzie  s ię  p ie rw ­
szy po p rz e rw ie  tre n in g  k o la ­
rz y  O g n iw a . Z b ió rk a  z a w o d n i­
k ó w  o godz. 10 na s k w e rk u  
p rz y  u l.  O b ro ń c ó w  S ta lin g ra ­
du. (am )
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Kolor wody morskiej i biel 
dom;nu> w ubiorach olimpijczyków

Ze światu
B U D A P E S Z T  P A P . w  m e c z u  re ­

w a n ż o w y m  o  p u c h a r  Z w y c ię z c ó w  
P u c h a ró w  w ę g ie r s k i  ze sp ó ł M T K  
B u d a p e s z t p o k o n a ł M o to r  Z w ic k a u  
(N R D ) 2:0 (0:0 ). P ie rw s z e  s p o tk a n ie  
ły c h  d r u ż y n  p r z y n io s ło  z w y c ię s tw o  
z a w o d n ik o m  • M o ‘ o r u  Z w ic k a u  1:0. 
D z ię k i le p s z e m u  s to s u n k o w i b r a m e k  
d o  ć w ie r ć f in a łu  z a k w a l i f ik o w a ł  s ię  
M T K  B u d a p e s z t.

IN T E N S Y W N E  p rz y g o to w a ­
n ia  do z im o w e j O lim p ia d y  w  
In n s b ru c k u  t rw a ją  ró w n ie ż  w  
Ł ó d z k ic h  Z a k ła d a ch  O dzieży 
S p o rto w e j, k tó re  u b io rą  ca łą  
naszą 80-osobową re p reze n ta ­
cję . D la  każdego z cz ło nkó w  
e k ip y  szy je  się s tro je  w y jś c io ­
we o raz u b io ry  w yczyn ow e .

R E P R E Z E N T A C Y J N Y M  u b io  
re m  będzie  k o m p le t s k ła d a ją c y  
s ię  z e la s tic o w y c h  s p o d n i m o r­
sk iego  k o lo ru  i  k u r te k  o r ta l io ­
n o w y c h  —  d la  m ężczyzn w  ty m  
sam ym  k o lo rz e  a d la  pań — 
śn ie ż n o -b ia ły c h .

D ru g im  je d n o lity m  u b io re m  
d la  w s z y s tk ic h  będą w e łn ia n e  
dresy, w  k tó ry c h  tra d y c y jn ą  
b luzę  zas tąp iono  m odną  koszu l 
ką  „p o lo ” .

S aneczkarze s ta r to w a ć  będą 
v / o bc is łych  s z a firo w o -z ie lo ­
n ych  dresach  z o r ta l io n u  z 
•w s taw kam i z b ia łe j d z ia n in y , 
k tó re  s ta n o w ią  n ie  ty lk o  e le ­
m e n t d e k o ra c y jn y , lecz przede 
w s z y s tk im  z a p e w n ia ją  w iększą  
e lastyczność u b io ru .

Górnik
tez Cśłiziy?

W C ZO R A J w  godzinach  
w ie czo rn ych  bezsku teczn ie  
u s iło w a liś m y  „z ła p a ć ”  p i ł ­
k a rz y  G ó rn ik a , k tó rz y  dziś 
o godz. 12 ro ze g ra ją  za le ­
g łe  sp o tka n ie  o m is trz o ­
s tw o  I  l ig i  z A rk o n ia . Z a - 
b rza n ie  p rz e b y w a li wieozo 
re m  w  k in ie , a m y  d o w ie ­
d z ie liśm y  się od cz łonka  
zarządu A rk o n ii  —  P- B O ­
C Z O N IA , że G ó rn ik  p rz y je  
ch a ł bez O ś łiz ły . I le  w  
ty m  p ra w d y  d o w ie m y  się 
dziś o godz. 12. (am)






